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Po prostu 
lubią 
pomagać
Za otwarte serce i pracę na rzecz 
potrzebujących podziękowano 
wolontariuszom z powiatu lubiń-
skiego.
�  » str. 9
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Lubin 
szczęśliwy 
dla biało- 
-czerwonych 
W niezwykle emocjonującym 
spotkaniu w lubińskiej hali Pola-
cy pokonali Serbów. Było to 
pierwsze historyczne zwycię-
stwo nad rywalami z Bałkanów. 
Obiekt w naszym mieście po raz 
kolejny okazał się szczęśliwy. 
�  » str. 20

KD z nowym 
rekordem
W ciągu jednego miesiąca Kole-
je Dolnośląskie przewiozły 1,39 
mln osób – o ponad ćwierć milio-
na więcej niż w październiku 
2018 r.  
�  » str. 3

»»Do Lubina przyjechał znany i lubiany kulturysta i trener personalny Daniel Kuczaj, aby nieco rozruszać mieszkańców Zagłę-
bia Miedziowego. Wejściówki na ten wyjątkowy trening rozeszły niczym świeże bułeczki – już kilka dni od uruchomienia zapi-
sów organizatorzy mieli komplet chętnych. – Myślę, że gdyby można było tu zaprosić więcej osób to pewnie frekwencja byłaby 
dużo wyższa. Dostałem mnóstwo sygnałów, że zainteresowanie jest znacznie większe, ale niestety takie są wymogi. Czuję się tu 
naprawdę super. Zawsze tak jest, jak mam przed sobą ludzi, jak inni czerpią ode mnie energię – mówi Qczaj.�

 » Więcej na str. 11

reklama

Qczaj
z pozytywną  
energią
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Ile mostów będzie miała Ścinawa?
��We wrześniu podpisana zo-

stała umowa na zaprojekto-
wanie stopnia wodnego 
w Ścinawie. Jednym z ele-
mentów inwestycji jest most 
łączący oba brzegi Odry. Pod 
koniec października poinfor-
mowano o budowie przepra-
wy w tym miejscu w ramach 
programu „Mosty dla regio-
nów”. Inwestycja ma kosz-
tować około 100 mln zł. Czy 
to oznacza, że powstaną 
dwa mosty łączące powiaty 
lubiński i wołowski?

Przypomnijmy, że jeszcze 
w kwietniu w Sali Kolumno-
wej Dolnośląskiego Urzędu 
Wojewódzkiego we Wrocła-
wiu podpisano list intencyj-
ny w sprawie stopnia wod-
nego w Ścinawie. Podpisali 
go przedstawiciele General-
nej Dyrekcji Dróg Krajowych 
i Autostrad Oddział we Wroc-
ławiu, Państwowego Gospo-
darstwa Wodnego Wody Pol-
skie Regionalny Zarząd Go-
spodarki Wodnej we Wroc-

ławiu, Dolnośląskiej Służby 
Dróg i Kolei we Wrocławiu 
oraz wojewoda dolnośląski.

18 września prezes Wód 
Polskich Przemysław Daca 
uroczyście podpisał umowę 
na zaprojektowanie nowe-
go stopnia wodnego w Ści-
nawie. Konsorcjum złożo-
ne z firm DHV Hydroprojekt 
Sp. z o.o. z Warszawy – jako li-
der – wraz z partnerami Ener-
goprojekt Warszawa SA i Hy-
droprojekt Wrocław Sp. z o.o. 

ma od tamtego czasu 43 mie-
siące na wykonanie projektu, 
czyli powinien on być goto-
wy do 18 kwietnia 2023 ro-
ku. Oprócz projektu budow-
lanego i wykonawczego wy-
konawca ma uzyskać decyzję 
o pozwoleniu na realizację in-
westycji, a później będzie jesz-
cze nadzorować roboty bu-
dowlane do 2027 roku.

29 października 100 mln 
zł na budowę mostu w Ści-
nawie w ramach nowej ob-

wodnicy miasta zadeklaro-
wał obecny w Ścinawie Wal-
demar Buda, sekretarz sta-
nu w Ministerstwie Inwesty-
cji i Rozwoju. W ramach tego 
projektu 80% kosztów budo-
wy i potrzebnej dokumenta-
cji tej przeprawy pokryje rząd 
w ramach projektu „Mosty 
dla regionów”. Sprawdzili-
śmy, czy to dwie różne inwe-
stycje.

– 21 listopada 2019 ro-
ku w siedzibie Dolnośląskiej 

Służby Dróg i Kolei we Wroc-
ławiu odbyło się spotkanie 
z udziałem stron reprezentu-
jących sygnatariuszy listu in-
tencyjnego (DSDIK, GDD-
KiA, PGW WP RZGW we 
Wrocławiu) podpisanego 26 
kwietnia 2019 r. Przedstawi-
ciele Wód Polskich przekazali 
harmonogram prac dotyczą-
cy wykonania dokumentacji 
projektowej dla stopnia wod-
nego Ścinawa oraz wskaza-
li preferowany wariant loka-
lizacyjny stopnia wstępnie 
uwzględniający również bu-
dowę obiektu mostowego 
w ciągu planowanej obwod-
nicy Ścinawy, do czego pozo-
stałe strony nie miały zastrze-
żeń – informuje Anna Tarka, 
rzecznik prasowy Państwo-
wego Gospodarstwa Wodne-
go Wody Polskie, Regionalny 
Zarząd Gospodarki Wodnej 
we Wrocławiu.

Firma zajmująca się pro-
jektowaniem stopnia wod-
nego prowadzi nadal analizy 
i badania, dlatego na tym eta-

pie nie można jednoznacznie 
wskazać lokalizacji stopnia 
wodnego.

– Ostateczna decyzja, czy 
most będzie projektowa-
ny w ramach budowy stop-
nia wodnego, czy w odręb-
nej lokalizacji zostanie podję-
ta po przeprowadzeniu przez 
wykonawcę wszystkich nie-
zbędnych analiz. W przy-
padku wyboru innej lokaliza-
cji żadna ze stron nie zakłada 
jednak budowy dwóch mo-
stów – wyjaśnia Anna Tarka.

Projekt ma być gotowy do 
2023 roku. Oprócz projektu 
budowlanego i wykonawcze-
go wykonawca ma uzyskać 
decyzję o pozwoleniu na re-
alizację inwestycji, a później 
będzie jeszcze nadzorować 
roboty budowlane do 2027 
roku.

Po zakończeniu budowy, 
stopień wodny Ścinawa ma 
być kolejnym po Lubiążu 
stopniem wodnym na Od-
rzańskiej Drodze Wodnej.

Mateusz Bensz

Warto dodać, że w listopa-
dzie 2021 r. zakończy się re-

mont obecnego mostu na 
drodze krajowej nr 36
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Za cicho w autobusach?
��Jeden z naszych Czytelni-

ków uważa, że komunika-
ty dotyczące przystanków 
w autobusach nie zawsze 
są słyszalne dla osób nie-
pełnosprawnych. O sprawę 
zapytaliśmy przedstawi-
cieli lubińskiego przewoź-
nika.

Zaniepokojony miesz-
kaniec Lubina uważa, że 
nie za każdym razem ko-
munikaty dotyczące przy-
stanków są słyszalne. Mo-
że to sprawić problem 
zwłaszcza osobom niepeł-
nosprawnym.

– Kierowcy są informo-
wani, aby ustawić te ko-
munikaty na 80, ewentu-
alnie 85 procent głośności. 
Nie dotarły bezpośrednio 
do nas informacje o tym 
problemie. W każdym au-
tobusie zamontowane są 
trzy głośniki wewnątrz i je-
den na zewnątrz pojazdu 
– mówi Piotr Grzegorzew-
ski, kierownik działu prze-
wozów pasażerskich lubiń-
skiego PKS.

Sprawę można rozwią-
zać w prosty sposób.

– Mogą się zdarzyć sytua-
cje, w których autobus prze-

wozi znaczną liczbę pasaże-
rów. Jeśli w autobusie panu-
je duży tłok, jest za głośno, 
pasażer w takim przypad-
ku może podejść do kierow-
cy i zapytać o taką informa-
cję. Nasi pracownicy zawsze 
jej udzielą – dodaje Grzego-
rzewski.

W przyszłym roku lu-
biński PKS otrzyma 25 no-
wych autobusów ekolo-
gicznych marki MAN. Ich 
zakup poprawi komfort 
podróżowania po samym 
Lubinie oraz w całym po-
wiecie.

Mateusz Bensz

Złożyli hołd poległym górnikom
��Mieszkańcy Zagłębia Mie-

dziowego 29 listopada od 
rana przychodzili pod siedzi-
bę centrali KGHM, by zapa-
lić znicz, złożyć kwiaty lub 
po prostu w milczeniu oddać 
hołd górnikom, którzy zgi-
nęli na stanowisku pracy.

To Dzień Pamięci 
Ofiar Wypadków w Pracy 
w KGHM. Data jest nieprzy-
padkowa – równo trzy lata te-
mu w największej katastro-
fie w historii Polskiej Miedzi 
zginęło ośmiu górników ko-
palni Rudna. 21 zostało ran-
nych.

Ten wypadek wstrząsnął 
całym krajem. Rok później, 

by uhonorować ofiary, ów-
czesne władze holdingu usta-
nowiły specjalny dzień i pod-
jęły decyzję o postawieniu 
obelisku z pamiątkową tab-
licą.

– Jest to bardzo ważna dla 
nas chwila. Jesteśmy tu, bę-
dziemy co roku, żeby pod-
kreślić, jaki był to dla nas bo-
lesny moment i jak wszyscy 
to przeżywaliśmy – twierdzi 
Radosław Stach, wicepre-
zes ds. produkcji KGHM. – 
Najważniejsze, żeby pamięć 
o poległych górnikach nie 
gasła.

29 listopada od rana przy 
obelisku płonęły znicze. 
Władze spółki i jej oddzia-

łów, przedstawiciele związ-
ków zawodowych oraz lokal-
ni samorządowcy złożyli tu 
kwiaty.

Miejsce pamięci odwie-
dzali też mieszkańcy. Wielu 
z nich wspomniało wyjątko-
wo bliskie im osoby.

– Mój mąż zginął 4 stycz-
nia 1973 roku. Przyszłam tu 
po raz pierwszy, bo dowie-
działam się, że jest taka moż-
liwość. To dla mnie bardzo 
ważne i nadal trudne. Jestem 
więc może… dowartościowa-
na – mówi lubinianka Barba-
ra Janczewska, której mąż 
Franciszek zginął w kopalni 
Lubin Zachodni.

Joanna Dziubek

29 listopada 
od rana przy 
obelisku pło-

nęły znicze
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W każdym autobusie za-
montowane są trzy głoś-
niki wewnątrz i jeden na 

zewnątrz pojazdu
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Koleje Dolnośląskie z nowym rekordem
��Regionalny przewoźnik 

odnotował kolejny rekord – 
w październiku tego roku do 
jego pociągów wsiadło pra-
wie 1,4 mln pasażerów. To 
najlepszy wynik w historii 
Kolei Dolnośląskich.

W ciągu jednego miesiąca 
spółka przewiozła 1,39 mln 
osób – o ponad ćwierć milio-
na więcej niż w październiku 
2018 r. O tym, jak rośnie zain-
teresowanie Dolnoślązaków 
koleją, świadczy też półrocz-
ny wynik KD: 6,6 mln pasa-
żerów od stycznia do czerw-
ca to liczba o prawie 20 proc. 
wyższa niż rok wcześniej.

Zarząd spółki wskazuje, że 
do takiego stanu rzeczy przy-
czyniło się uruchomienie no-
wych połączeń kolejowych 
i dopasowanie rozkładu jaz-
dy do potrzeb mieszkańców 
województwa.

– Konsekwentnie przywra-
camy kolejne miasta na kole-
jową mapę Dolnego Śląska. 
Tylko w tym roku urucho-
miliśmy połączenia do Lubi-
na i Krotoszyna, a już od 15 
grudnia uruchomimy sta-
łe połączenie do Bielawy, do 
której kolej wraca po 40 la-
tach, a także do Głogowa. 
Dzięki nowym połączeniom 
dostęp do transportu kolejo-
wego w tym roku zyska 300 
tysięcy mieszkańców Dolne-
go Śląska – mówi Damian Sta-
wikowski, prezes KD.

Dolny Śląsk jest jednym 
z nielicznych regionów, w któ-
rych kolej wraca do łask. Na 
rozwój lokalnych połączeń 
stawia też Mazowsze, Mało-
polska i Wielkopolska.

– Publiczny transport to 
najszybsza i najbardziej eko-
logiczna forma transportu, 
dlatego warto w niego inwe-

stować – mówi w rozmowie 
z agencją Newseria Biznes Ro-
bert Stępień, prezes Kolei Ma-
zowieckich. – Potrzebne są 
inwestycje w tabor, powięk-
szanie sieci transportu lokal-
nego. Potrzebny jest powrót 
na te stacje kolejowe, które 
w okresie ostatnich dwóch–

trzech dekad były zamykane. 
Potrzebny jest powrót do ak-
tywnej polityki transportowej 
w zakresie rynku kolejowego.

Dolny Śląsk od kilku lat 
kolej traktuje priorytetowo.

– Naszym celem jest przy-
łączenie do sieci kolejowej 
jak największej liczby miast. 

W 2020 roku planujemy za-
kończyć remont linii do So-
bótki, a w planach jest już 
osiem kolejnych linii, które 
przejęliśmy w tym roku – in-
formuje Tymoteusz Myrda, 
członek zarządu wojewódz-
twa dolnośląskiego. – Kolej 
to ekologiczny środek trans-
portu, rozwijając go możemy 
ograniczyć emisję CO2 i po-

prawić jakość powietrza na 
Dolnym Śląsku.

Włączanie do sieci kole-
jowej nowych miejscowości 
oznacza dla ich mieszkańców 
nie tylko łatwiejsze podróże 
po regionie. Przykładem tego 
jest Lubin, w którym od grud-
nia zatrzymywać się będą tak-
że pociągi międzynarodowe.

Joanna Dziubek
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Pociągiem do Berlina w 3 godziny
»» W internecie dostępny jest już oficjalny rozkład jazdy pociągów PKP Intercity na nowy sezon 

2019/2020. Zacznie on obowiązywać od połowy grudnia. Zgodnie z nim jeszcze w tym roku lubinianie 
będą mogli koleją odwiedzić kilka europejskich stolic. Bezpośrednia podróż z naszego miasta do Berlina 
zajmie nieco ponad 3 godziny!

To, że Lubin zyska nowe 
połączenia kolejowe, nieofi-
cjalnie wiadomo było już od 
wielu miesięcy. Dziś jednak 
możemy to w stu procen-
tach potwierdzić. Od poło-
wy grudnia z Lubina pocią-
giem dostaniemy się bezpo-
średnio do wielu zagranicz-

nych miejscowości, w tym 
do kilku europejskich stolic 
oraz kilkudziesięciu miast 
położonych na terenie Pol-
ski. Nowy rozkład jaz-
dy PKP Intercity został już 
opublikowany w internecie 
i zacznie obowiązywać od 
15 grudnia.

Z kierunków, które nie-
wątpliwie zainteresują lubi-
nian i okolicznych mieszkań-
ców, warto wymienić Berlin, 
Wiedeń, Bratysławę i Buda-
peszt. Do stolicy naszych za-
chodnich sąsiadów dojedzie-
my już w 3 godziny i 9 minut, 
z kolei w największym ośrod-

ku miejskim w Austrii może-
my być w ciągu 9 godzin. Po-
dróż do stolicy Węgier zajmie 
nam 10 godz. i 36 minut, a do 
stolicy Słowacji – niespełna 8 
godzin.

W  nowym rozkładzie 
znalazło się także sporo pol-
skich miejscowości znacz-

nie oddalonych od Lubina. 
Na uwagę zasługuje tu choć-
by bezpośrednie połączenie 
z Krakowem (czas przejazdu: 
4 h 48 min), Lublinem (8 h 
48 min), Szczecinem (3 h 40 
min) czy Świnoujściem (5 h 
3 min).

Nowy rozkład będzie 
obowiązywał od 15 grud-
nia 2019 r. do 14 marca 
2020 r. Wszystkie połącze-
nia kolejowe można wyszu-
kać na portalu portalpasa-
zera.pl.

Szymon Kwapiński

– Konsekwentnie przywracamy 
kolejne miasta na kolejową ma-
pę Dolnego Śląska – mówi Da-
mian Stawikowski, prezes KD

– Naszym celem jest przyłą-
czenie do sieci kolejowej jak 

największej liczby miast – 
informuje Tymoteusz Myr-
da, członek zarządu woje-
wództwa dolnośląskiego

Z kierunków, które niewątpliwie zainteresują 
lubinian i okolicznych mieszkańców, warto wy-
mienić Berlin, Wiedeń, Bratysławę i Budapeszt
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��Na lubińskim rynku sta-
nęła 15-metrowa choinka. 
Będzie cieszyć oczy miesz-
kańców do końca stycznia.

Drzewo przyjechało do 
miasta z Nadleśnictwa Lu-
bin, a dokładnie z Żelaznego 
Mostu. Przetransportowano 
je ciężarówką. Przy pomocy 
ramienia dźwigu ustawiono 
je na specjalnie do tego przy-
gotowanym miejscu.

Podobnie jak w  ubie-
głym roku, choinka ma 
około 15 metrów wyso-
kości. Urząd do ustrojenia 
drzewa przygotował ponad 
100 ozdób i kilkadziesiąt 

opakowań światełek – ubie-
głoroczne oraz nowe, ku-
pione w tym roku śnieżyn-
ki. Na czubku umieszczo-
na zaś została gwiazda. Że-
by ubrać choinkę, potrzeb-
ny był podnośnik.

Strojenie choinki trwało 
trzy dni. A już dziś, 5 grud-
nia o godzinie 17 rozświet-
li się ona po raz pierwszy. 
Na dzisiaj zaplanowano 
bowiem oficjalne odpale-
nie świątecznej iluminacji 
na rynku, w tym również 
oświetlenia choinki. Szcze-
gółowy program wydarze-
nia znajduje się na plakacie 
na stronie obok.

Już w ubiegłym tygodniu 
pod ratuszem pojawiły się 
przestrzenne bożonarodze-
niowe świecące ozdoby, jak 
balon, bombka, Ciastek czy 
lokomotywa z wagonikami. 
Teraz dołączyły do nich sa-
mochodzik, łuk za pomni-
kiem Michała Archanioła, 
ramka z napisem „Dum-
ni z Lubina” oraz ozdoby 
na latarnie w formie para-
soli z efektem opadających 
kropli.

Koszt wynajęcia, mon-
tażu, serwisu i demontażu 
wszystkich świątecznych ilu-
minacji to około 115 tys. zł.

MRT

Jarmark  
coraz  
bliżej
��Tegoroczna edycja Jarmar-

ku Bożonarodzeniowego 
może przyćmić przedświą-
teczne atrakcje, które cie-
szyły lubinian rok temu. Or-
ganizatorzy zapowiadają 
nowe atrakcje i więcej sto-
isk.

Swoje produkty chce za-
oferować mieszkańcom Lu-
bina aż 41 rękodzielników 
i  dziesięciu producentów 
żywności. Ci drudzy będą 
kusić lubinian smakołykami 
nie tylko na targowych kra-
mikach – w centrum miasta 
ponownie pojawią się food 
trucki.

– Będzie między inny-
mi gęsina, swojskie wędliny, 
ekologiczne przetwory i grza-
ne wino – także bezalkoholo-
we – zachęca Elżbieta Miklis, 
kierownik Domu Dziennego 
Pobytu Senior, która zajmuje 
się organizacją jarmarku.

Stoiska z rękodziełem wie-
lu osobom mogą pomóc roz-
wiązać kłopot ze znalezie-
niem świątecznych prezen-

tów dla bliskich. Ponieważ 
w rynku może być bardzo 
tłoczno, Elżbieta Miklis przy-
pomina o kiermaszu, który 
będzie towarzyszył Lubiń-
skiemu Betlejem w Muzie: – 
Tam też znajdą się różnorod-
ne przedmioty, które nie są 
wytworem produkcji maso-
wej. To naprawdę dobre miej-
sce, żeby kupić coś wyjątko-
wego. W dodatku wiele z tych 
rzeczy będzie tańszych niż na 
przykład we Wrocławiu.

Także w tym roku Jarmark 
będzie miał wyjątkową opra-

wę. Już pierwszego dnia, 5 
grudnia, o godzinie 17 roz-
błysną światła na miejskich 
dekoracjach. Lubinianie będą 
mogli zrobić sobie zdjęcie m. 
in. z ich ulubionym Ciastkiem.

A ponieważ kilkudniowa 
zabawa w centrum miasta 
ma wprowadzić mieszkań-
ców w nastrój Bożego Naro-
dzenia, w rynku stanie rów-
nież szopka. 

Jarmark potrwa do 8 grud-
nia. Szczegóły na plakacie na 
stronie obok.

Joanna Dziubek
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Podczas Jarmarku swoje produkty chce zaofe-
rować mieszkańcom Lubina aż 41 rękodzielni-
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15-metrowa choinka 
stanęła w rynku
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Nawarzyli piwa na Barbórkę
»» Już od jakiegoś czasu w regionie trwa świętowanie Barbórki – z tej okazji odbywają się uroczystości, 

wręczenia odznaczeń i szpad, a także karczmy górnicze. W tym roku powstało też specjalne piwo, mocno 
nawiązujące do górniczej braci i miedzi. Uwarzył je lubinianin Michał Przystupa, który niedawno wraz 
z żoną otworzył pierwszy lubiński browar rzemieślniczy kontraktowy.

– Nie wyobrażam sobie, 
żeby nie uczcić wydarzenia 
tak ważnego dla mieszkań-
ców naszego miasta i regio-
nu piwem, które zresztą jest 
nieodłączną częścią obcho-
dów barbórkowych. Jest to 
nasz ukłon w stronę górni-
czej braci – mówi lubinianin 
Michał Przystupa, który sam 
również jest mocno związany 
z górniczą branżą, bo pracuje 
w KGHM jako geolog.

Już gdy rozmawialiśmy 
z panem Michałem i jego żo-
ną Kamilą pierwszy raz, pod 
koniec czerwca, opowiadając 
o swoim nowo tworzonym 
browarze Gwarek i pasji wa-
rzenia piwa, podkreślali, że 
chcą wypuszczać specjalne se-
rie złocistego trunku – w tym 
na pewno na Barbórkę.

W tym roku nie było ła-
two, bo po pierwsze to dopie-
ro początek działalności bro-
waru, a po drugie wcześniej 
trzeba było przetestować re-
ceptury w mniejszych garn-
kach, w warunkach domo-

wych, to zaś trwa. W tym 
przypadku zajęło to 1,5 mie-
siąca.

– Nigdy nie warzymy du-
żej ilości piwa. Zawsze naj-
pierw testujemy w wersji do-
mowej. Dopiero gdy jesteśmy 
pewni smaku, przenosimy 
się na duże garnki – przyznaje 
pan Michał. W przypadku lu-
binian duże garnki to Browar 
Nepomucen w Szkaradowie.

Do tego zbiegło się to 
w czasie z premierą trzecie-
go piwa ze stałej oferty lubiń-
skiego browaru. W końcu jed-
nak się udało i powstała Stara 
Strzecha. Wszystko jest dopa-
sowane do okazji – receptura, 
etykieta, nazwa i cała koncep-
cja. Butelki mają nawet kapsle 
w kolorze miedzianym.

Uwarzono 2 tysiące li-
trów tego piwa. Większość, 
bo 1,7 tys. litra trafiło do bu-
telek, reszta do beczek. W po-
niedziałek, 2 grudnia, trunek 
pojawił się w sklepach.

– Chcieliśmy, żeby było 
lekkie, przyjemne i dostęp-

ne. Stąd niższa cena niż edy-
cji limitowanych. To piwo 
jest bardziej „konserwatyw-
ne” od tych, które mamy 
w stałej ofercie. Zasmakowa-
ło starszym członkom naszej 
rodziny, którzy go już próbo-
wali – uśmiecha się pan Mi-
chał, dodając, że co roku chce 
wypuszczać specjalną edycję 
piwa, jednak za każdym ra-
zem inną. – Chcę co roku 
czymś zaskakiwać. Zoba-
czymy, jak będą na to reago-

wać ludzie. Czekamy na opi-
nie. Chcielibyśmy trafić do 
mieszkańców tego regionu, 
bo to dla nich przede wszyst-
kim powstała Stara Strzecha 
– dodaje.

Być może już w przyszłym 
roku piwa tego browaru bę-
dzie można również spró-
bować podczas karczm piw-
nych, jakie w okresie barbór-
kowym odbywają się w Za-
głębiu Miedziowym.

Marta Czachórska

Uwarzono 2 tysiące litrów 
piwa Stara Strzecha
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Żądają podwyżek dla załogi
��Po raz kolejny w historii 

polkowickiej firmy Sanden 
Manufacturing Poland 
przed bramą zakładu odby-
ła się pikieta zorganizowana 
przez NSZZ „Solidarność” 
w ramach sporu zbiorowe-
go. Związkowcy domagają 
się podwyżek dla załogi. Te 
zarząd firmy zatwierdził, ale 
mniejsze niż oczekiwano. 
W Sandenie zatrudnionych 
jest około 1 100 pracowni-
ków, m.in. z Lubina, Polko-
wic i Głogowa.

Spór zbiorowy w Sanden 
Manufacturing Poland w Pol-
kowicach trwa od czerwca. 
To już kolejna tego typu akcja 
związków zawodowych w tej 
firmie.

– Walczymy o podwyżki, 
o pieniądze dla naszych pra-
cowników – mówi Lidia Fe-
cko-Skierka, przewodnicząca 
Komisji Zakładowej NSZZ 
„Solidarność” w Sanden Ma-
nufacturing Poland w Polko-
wicach. – Na stawkach zasad-
niczych jest to od 70 do 160 

złotych plus stażowe, plus pre-
mia. Jest ona uzależniona od 
wyników netto i chcemy, że-
by tego zapisu nie było, żeby 
każdy pracownik mógł do-
stać roczną premię normal-
nie, bez żadnych ograniczeń. 
Uważam, że nasze żądania są 
umiarkowane, zwłaszcza że 
podlegały niejednokrotnie 

zmianom, propozycjom, ale 
pracodawca w żaden sposób 
nie zgadzał się na nie.

– Roszczenia i pretensje fi-
nansowe w stosunku do tego 
pracodawcy są, jak widać na 
tablicach, bardzo symbolicz-
ne – twierdzi Bogdan Orłow-
ski, przewodniczący Zarządu 
Regionu Zagłębie Miedziowe 

NSZZ „Solidarność”. – Bar-
dzo bym chciał, aby znaleźli 
wspólny mianownik dla do-
bra wszystkich: firmy, a prze-
de wszystkim pracowników. 
Bo dobrze wynagradzany 
pracownik jest bardziej lojal-
ny, bardziej zdyscyplinowa-
ny i po prostu efektywniejszy.

Radca prawny przedsię-
biorstwa uważa, że to nie-
prawda, iż postulaty załogi 
przedstawione w ramach spo-
ru zbiorowego nie są spełnia-
ne. Jak wskazuje, na początku 
było ich siedemnaście, a obec-
nie pozostały cztery.

– Oczywiście te ważne, bo 
płacowe, ale zarząd podjął de-
cyzję, żeby wypłacić wyna-
grodzenia podwyższone, któ-
re proponował – mówi Paweł 
Filipiak, radca prawny w San-
den Manufacturing Poland. – 
Od pierwszego listopada wy-
nagrodzenia będą wypłacane 
pracownikom, niezależnie od 

wyniku sporu. Są to oczywi-
ście mniejsze wynagrodzenia 
niż żądania związków zawo-
dowych, ale tego typu, które 
do tej pory się zdarzały co roku.

Przedstawiciel spółki tłu-
maczy, taka decyzja zarządu 
spowodowana jest obecną 
sytuacją na rynku oraz w sa-
mej firmie.

Czy spór zbiorowy zakoń-
czy się strajkiem? Takiej de-
cyzji na razie nie ma. Związ-
kowcy mają nadzieję, że pra-
codawca zasiądzie z nimi do 
stołu i dojdą do porozumie-
nia.

Urszula Romaniuk

rozmaitości

reklama

Najlepsi uczniowie 
odebrali stypendia
��263 najlepszych dol-

nośląskich uczniów zo-
stało uhonorowanych 
stypendiami Prezesa Ra-
dy Ministrów. W tym do-
borowym towarzystwie 
nie zabrakło również 
przedstawicieli lubiń-
skich szkół. Każdy z na-
grodzonych przez 10 
miesięcy będzie otrzy-
mywał po 300 zł. 

Oficjalna gala odby-
ła się w auli Jana Pawła 
II Uniwersytetu Przyrod-
niczego. W imieniu pre-
miera Mateusza Mora-
wieckiego stypendia wy-
bitnym uczniom wręczał 
Roman Kowalczyk, dol-
nośląski kurator oświaty. 
Każdy z wyróżnionych 
może liczyć na stały za-
strzyk gotówki w wyso-
kości 300 zł przez cały 

rok szkolny, czyli 10 mie-
sięcy.

– Stypendia przyzna-
wane są uczniom szkół 
ponadpodstawowych, 
które kończą się egzami-
nem maturalnym. Wa-
runkiem ich otrzymania 
jest uzyskanie najwyższej 
średniej ocen w danej pla-
cówce lub szczególne 
osiągnięcia w określonej 
dziedzinie, a także złoże-
nie stosowanego wnio-
sku w tej sprawie przez 
dyrektora szkoły – tłu-
maczy Krystyna Kaczo-
rowska, rzecznik praso-
wy Kuratorium Oświaty 
we Wrocławiu.

W  powiecie lubiń-
skim stypendia otrzy-
mali: Jakub Kozłowski 
(I Liceum Ogólnokształ-
cące), Karolina Konarska 
(II Liceum Ogólnokształ-

cące), Adrian Kielar (Ze-
spół Szkół nr 1), Paulina 
Olejnik (Zespół Szkół nr 
2), Honorata Stachow-
ska (Salezjańskie Liceum 
Ogólnokształcące), Kari-
na Papaj (Niepubliczne 
Liceum Ogólnokształ-
cące Szkoła Mistrzo-
stwa Sportowego w Piłce 
Ręcznej MKS Zagłębie 
Lubin), Dominika Cze-
kaj (Technikum im. Wła-
dysława Reymonta), Ka-
rol Włodarczak (Techni-
kum MCKK) oraz Mar-
ta Jaworska (Technikum 
TEB Edukacja).

Dodajmy, że średnia 
ocen wszystkich nagro-
dzonych stypendystów 
z Dolnego Śląska wynio-
sła 5,2. Indywidualnie 
najwyższą uzyskał uczeń 
z Jeleniej Góry – 6,0!

SzK

To już kolejna tego typu akcja związków zawodowych w tej firmie
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Co się znajduje  
w budce na Odrodzenia?
��Na ciekawy pomysł wpadli 

niedawno uczniowie i na-
uczyciele Szkoły Podstawo-
wej Zielona Szkoła w Lubinie, 
którzy przed budynkiem swo-
jej placówki przy ul. Odrodze-
nia 15 zamontowali wyjątko-
wą budkę z literaturą. Chcą 
tym samym zachęcić wszyst-
kich mieszkańców naszego 
miasta do czytania. O każdej 
porze dnia i nocy można 
przyjść i skorzystać z tego, co 
znajduje się wewnątrz budki, 
czyli wziąć ciekawą książkę 
lub wymienić ją na inną.

Podobne budki z powodze-
niem funkcjonują już w wie-
lu polskich miastach. – Kie-
dyś taką budkę zauważyłam 
we Wrocławiu. Później spraw-
dziłam w internecie, że jest ich 
tam znacznie więcej. Pomyśla-
łam, że może i u nas by się to 
sprawdziło, bo jako nauczyciel-
ka zdaję sobie sprawę, że ludzie 
czytają coraz mniej – mówi 

Ewa Dziedzic, dyrektor Szkoły 
Podstawowej Zielona Szkoła. 

Budka została przymoco-
wana do ogrodzenia szkoły 
kilka tygodni temu. Jak dotąd 
korzystają z niej głównie na-
uczyciele, uczniowie i ich ro-
dzice oraz okoliczni mieszkań-
cy. Pomysłodawcom zależy, 
aby poszerzyć to grono. 

– Celem naszej inicjaty-
wy jest rozwijanie zaintere-

sowań czytelniczych, nie tyl-
ko wśród dzieci, ale także do-
rosłych mieszkańców Lubi-
na. Każdy wspólnie z ucznia-
mi może tworzyć krąg odbior-
ców i ofiarodawców – tłuma-
czy Ewa Dziedzic.

Dodajmy, że podobna bud-
ka znajduje się też w holu Cen-
trum Kultury Muza w Lubi-
nie.

Szymon Kwapiński
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O każdej porze dnia 
i nocy można przyjść 
i skorzystać z tego, co 
znajduje się we-
wnątrz budki
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Powiatowe
Ruszają z drogowymi 
inwestycjami
»» Jeśli wszystko pójdzie zgodnie z planem, to w ciągu kilku najbliższych miesięcy trzy drogi w naszym po-

wiecie staną się bezpieczniejsze i bardziej komfortowe dla kierowców. Starostwo Powiatowe w Lubinie 
pozyskało dofinansowanie i rozstrzygnęło już przetargi na kompletne remonty blisko 5 km nawierzchni 
jezdni. Oprócz tego powstanie również zupełnie nowy prawie 1,5-kilometrowy odcinek drogi dojazdowej 
do Dziewina.

Pierwszy ze wspomnia-
nych remontów dotyczy dro-
gi w Tymowej, gdzie prace 
powinny ruszyć lada dzień. 
Projekt zakłada ułożenie no-
wej nawierzchni wraz z po-
szerzeniem drogi do 5,5 me-
tra na odcinku 1 km od szko-
ły w kierunku Toszowic wraz 
z docelową organizacją ruchu 
i wykonaniem poboczy.

Nową i szerszą nawierzch-
nię (do 5,5 metra) zyska tak-
że 1,3-kilometrowy fragment 
drogi w Dąbrowie Górnej (od 
przystanku do granicy z gmi-
ną Ścinawa) oraz 2,5-kilome-
trowy odcinek łączący Redli-
ce z Miłosną.

Dwie pierwsze inwestycje 
powinny się zakończyć w cią-
gu 60 dni, zaś trzecia w ciągu 

90 dni od podpisania umo-
wy z wykonawcą. Do okre-
su tego nie wlicza się jednak 
przerwy zimowej, trwającej 
od 15 grudnia do końca mar-
ca 2020 r.

Łączny koszt wymienio-
nych zadań to ponad 2,86 
mln zł (Tymowa – 766 tys. zł, 
Dąbrowa Górna – 900 tys. zł, 
Redlice-Miłosna – 1,2 mln zł). 

60 procent tej kwoty pokryje 
Fundusz Dróg Samorządo-
wych, pozostałe środki wyło-
ży powiat lubiński.

Do końca przyszłorocz-
nych wakacji, a jeśli warun-
ki pogodowe na to pozwo-
lą, to wcześniej, powstanie 
też blisko 1,5 km nowej dro-
gi dojazdowej do Dziewina 
(od skrzyżowania z drogą 

wojewódzką nr 292 do boi-
ska na początku wsi). Na tę 
inwestycję również powiat 
lubiński pozyskał pienią-
dze z Funduszu Dróg Samo-
rządowych w kwocie 1 073 
340 zł.

Realizacją tego zadania 
w imieniu powiatu lubiń-

skiego zajmuje się ścinaw-
ski samorząd, który będzie 
pełnił funkcję inwestora za-
stępczego. Przetarg na wy-
konanie zadania wygrało 
Przedsiębiorstwo Transpor-
towo-Budowlane Sp. z o.o. 
z Wrocławia. 

Szymon Kwapiński

Dwie pierwsze inwestycje powinny 
się zakończyć w ciągu 60 dni, zaś 
trzecia w ciągu 90 dni od podpisa-
nia umowy z wykonawcą
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Lubińskie piłkarki 
gospodyniami mistrzostw
��Piłkarki LUKS Ziemia Lu-

bińska będą gospodyniami 
finałów Młodzieżowych Mi-
strzostw Polski w Futsalu 
kobiet w kategorii U-18.

Turniej odbędzie się od 6 
do 8 grudnia w Chocianowie. 
Imprezę honorowym patro-
natem objął starosta powia-
tu lubińskiego Adam Myrda.

– Po raz pierwszy gościmy 
tak duże wydarzenie. Dla nas 
to spore wyróżnienie, że wła-
dze PZPN-u nas doceniły. Wie-
le klubów starało się o organi-
zację tych mistrzostw. Tym 
bardziej cieszymy się, że zo-
staliśmy wybrani, bo nie jeste-
śmy typowym klubem futsalo-
wym, ale trawiastym – mówi 
Janusz Przybyło, szkoleniowiec 
LUKS Ziemi Lubińskiej.

Początkowo mistrzostwa 
miały się odbyć w lubińskiej ha-
li, jednak z powodu braku wol-
nych terminów, zdecydowano 
się na halę w Chocianowie.

W turnieju weźmie udział 
16 klubów.

Podopieczne Janusza Przy-
było trafiły do grupy C, w któ-
rej zmierzą się z Tarnovia Tar-
nów, MUKS Praga Warsza-
wa, UKS Sparta Daleszyce.

W grupie A zagrają: Ślęza 
Wrocław, AZS Uniwersytet 
Warszawski, Respekt Myśle-
nice i TS ROW Rybnik.

W grupie B o awans do ko-
lejnej rundy powalczą: BTS 
Rekord Bielsko-Biała, Kobie-
cy Klub Piłkarski Stomilan-
ki Olsztyn, FSA Kraków oraz 
Staszówka Jelna.

Do grupy D trafiły druży-
ny: UKS Bielawianka Bielawa, 
Wanda Kraków, KS Pogoń 
„Gościniec nad Wisłą” Tczew 
i SWD Wodzisław Śląski.

Ponieważ mistrzostwa roz-
poczną się w mikołajki, dla 
widzów przygotowano też 
niespodzianki, w tym kon-
kursy z nagrodami.

WON

Zakopower  
wprowadzi  
świąteczny  
nastrój
��To już tradycja w Lubinie – co roku 

tuż przed Bożym Narodzeniem odby-
wa się tu koncert, podczas którego 
znani artyści śpiewają świąteczne 
utwory. – Chcemy tymi wydarzeniami 
wprowadzić wszystkich w świątecz-
ny nastrój i sprawić, żeby lubinianie 
i mieszkańcy powiatu choć na chwilę 
zatrzymali się w tej przedświątecznej 
bieganinie – mówi starosta lubiński 
Adam Myrda. Kolejne takie wydarze-
nie zaplanowano na 22 grudnia.

W tym roku wyjątkowo koncert nie 
odbędzie się w kościele pw. św. Mak-
symiliana Marii Kolbego a w św. Woj-
ciecha przy ul. Budowniczych LGOM 
18, czyli w parafii pw. Narodzenia Naj-
świętszej Marii Panny w Lubinie.

Dla mieszkańców wystąpi zespół 
Zakopower. Początek o godzinie 18. 
Żeby posłuchać artystów, nie jest po-
trzebna żadna wejściówka, wstęp na 
koncert jest bowiem bezpłatny.

W poprzednich latach podczas Kon-
certów Świątecznych wystąpili mię-
dzy innymi: krakowscy artyści zwią-
zani z kabaretem Piwnica Pod Barana-
mi Anna Szałapak, Jacek Wójcicki i Ja-
nusz Radek czy Grzegorz Turnau i Do-
rota Miśkiewicz, a także piosenkarka 

Anna Jurksztowicz oraz wokaliści Mie-
czysław Szcześniak i Krzysztof Napiór-
kowski oraz Orkiestra Filharmonii Su-
deckiej pod dyrekcją Krzesimira Dęb-
skiego.

– Bardzo się cieszę, że mieszkańcy 
tak chętnie przychodzą na te koncer-
ty, co widać po liczbie zajmowanych 
miejsc nie tylko siedzących, ale rów-
nież stojących – mówi starosta Adam 
Myrda.
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Koncert zespołu 
Zakopower roz-

pocznie się o go-
dzinie 18

Po prostu lubią pomagać
»» Za otwarte serce 

i pracę na rzecz potrze-
bujących podziękowano 
wolontariuszom z po-
wiatu lubińskiego. – Lu-
bię pomagać. Nie mu-
siał mnie nikt nama-
wiać i tak bym pomaga-
ła – mówi z rozbrajającą 
szczerością 6-letnia Ewa 
Kaniowska, najmłodsza 
z uhonorowanych statu-
etką przygotowaną 
przez Starostwo Powia-
towe w Lubinie.

Takie spotkania organizo-
wane są zawsze w okolicach 
Dnia Wolontariusza, który 
przypada 5 grudnia.

– Od kilku lat staramy się 
podziękować tym najbar-
dziej zaangażowanym i ak-
tywnym, poprzez organizację 
raz w roku Powiatowego Dnia 
Wolontariatu. Są to oczywi-
ście symboliczne podzięko-
wania na ręce przedstawicieli 
bądź tych osób, które najbar-
dziej się angażują – mówi Ja-
dwiga Musiał, przewodniczą-
ca rady powiatu lubińskiego, 
która wraz z członkiem za-
rządu powiatu Kamilem Po-
lakiem-Salomonem wręcza-
ła we wtorek, 3 grudnia, sta-
tuetki wolontariuszom.

– Myślę, że żyjemy w ta-
kim świecie, w który jest dość 
dużo osób, które potrzebują 

wielorakiej pomocy i ta po-
moc przychodzi, od tych któ-
rzy czują potrzebę pomagania 
innymi. Odbywa się to w wie-
lu aspektach, bo od pomocy 
na rzecz naszego lubińskiego 
hospicjum poprzez zbieranie 
karmy dla zwierząt czy żyw-
ności dla potrzebujących, po-
magania osobom starszym 
– zauważa przewodniczą-
ca, gratulując jednocześnie 
wszystkim wyróżnionym 
wolontariuszom i zachęcając 
do dalszej współpracy.

A  wtorkowe spotkanie 
dobitnie świadczy o tym, że 
w powiecie lubińskim jest 
sporo osób o dobrych ser-
cach, które lubią pomagać 
innym. Na galę, która odby-
ła się w Młodzieżowym Do-

mu Kultury, za-
proszono w su-
mie kilkadziesiąt 
osób z różnych orga-
nizacji wolontariackich. 
Najmłodsza wyróżniona wo-
lontariuszka ma 6 lat.

– Zbieraliśmy pamper-
sy dla dorosłych, starszych 
osób. Teraz zbieramy jedzenie 
– mówi Ewa, która uczęszcza 
do Przedszkola nr 10 i to właś-
nie tam pod opieką swojej na-
uczycielki Agnieszki Bużdy-
gan działa w wolontariacie.

Choć wśród uhonorowa-
nych dominowały szkolne 
koła wolontariatu, to nie za-
pomniano też o dorosłych 
wolontariuszach, którzy dzia-
łają w naszym powiecie. Sta-
tuetki otrzymało pięć osób: 

Antonina Buchta i Patrycja 
Słota z gminy Lubin, Sławo-
mir Lechman z gminy Rudna 
oraz Wanda Kucner i Dorota 
Giżewska z gminy Ścinawa.

W imieniu wszystkich wo-
lontariuszy, którzy wspierają 
lubińskie hospicjum wyróż-
nienie odebrał też Zbigniew 
Warczewski, prezes Stowa-
rzyszenia Palium.

– Trudno jest zdobyć no-
wych wolontariuszy. Nie-
którzy się wykruszają. Jest to 
trudne, nieraz ponad siły, cza-
sem ponad wrażliwość, jed-
nak myślę, że dopóki ludzie 
mają serca, to wolontariusze 
będą funkcjonować, bo są 
naprawdę potrzebni – mówi 
Zbigniew Warczewski.

Marta Czachórska
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Pole Dance Show, czyli charytatywny taniec na rurze
��Takiej frekwencji nie spo-

dziewali się nawet sami or-
ganizatorzy. Aż 150 osób 
przybyło do studia Pole 
Dance Sunrise przy ul. Kwia-
towej, aby oklaskiwać zna-
komite występy artystycz-
ne. Kursantki oraz instruk-
torki zaprezentowały efek-
towne ewolucje na rurze 
i w kole cyrkowym, 
a wszystko po to, by pomóc 
potrzebującym czworono-
gom. Dochód z imprezy zasi-
li bowiem konto Towarzy-
stwa Opieki nad Zwierzęta-
mi Oddział w Lubinie.

Choć to dopiero pierw-
sza tak szczytna akcja, to jej 
organizatorzy już mogą mó-
wić o sporym sukcesie. Prze-
de wszystkim tym frekwen-
cyjnym, który świadczy rów-
nież o bardzo wysokim po-
ziomie występów artystycz-
nych. Studio Pole Dance Stu-
dio przy ul. Kwiatowej, gdzie 
odbywało się to charytatyw-
ne wydarzenie, niemal pę-
kało w szwach. Ci, którzy 
nie weszli do środka ogląda-
li to wspaniałe przedstawie-
nie przez szybę. A rzeczywi-
ście było na co popatrzeć...

– Spodziewaliśmy się, że 
przyjdzie około 100 osób, 
a było ich ponad 150. To prze-
rosło nasze najśmielsze ocze-
kiwania – mówi mówi Patry-
cja Fijoł ze studia Pole Dance 
Sunrise.

Zaznaczmy, że warun-
kiem wstępu na Pole Dan-
ce Show, bo tak nazwano to 
wydarzenie, było wrzucenie 
do skarbonki co najmniej 
20 zł, a wiadomo, że niektó-
rzy wykazywali się więk-
szym gestem. Całość zebra-
nych środków zostanie prze-
znaczonych na pomoc lubiń-
skiemu oddziałowi Towa-
rzystwa Opieki nad Zwierzę-
tami, który od jakiegoś cza-
su znajduje się w dramatycz-
nej sytuacji finansowej i ka-
drowej.

Łącznie odbyło się 14 po-
kazów solowych, grupowych 
oraz w duecie. Kursantki oraz 
instruktorki zaprezentowa-
ły się na rurze oraz w kołach 
cyrkowych. Nie zabrakło też 
trudnych technicznie elemen-
tów akrobatycznych. 

W trakcie pokazów prze-
prowadzono również loterię. 
Do wylosowania były atrak-
cyjne vouchery na usługi, ma-
saże, do sklepów z odzieżą itp.

Szymon Kwapiński

Dawali instrumentom  
duszę, spotykają się  
od wielu lat
��Mimo że Dolnośląska Fa-

bryka Lutnicza w Lubinie nie 
działa od 14 lat, to jej pra-
cownicy i lutnicy spotykają 
się, aby powspominać czasy 
jej świetności. Tworzone in-
strumenty do dnia dzisiej-
szego cieszą ucho swoich 
konstruktorów, a rodzina 
Defilu przy każdej okazji za-
raża pozytywną energią 
i wspólnym śpiewem.

Dolnośląska Fabryka Lut-
nicza była jednym z najważ-
niejszych zakładów w historii 
Lubina. W fabryce konstruo-
wano gitary, skrzypce, piani-
na i wiele innych instrumen-
tów.

– Kiedy pracowaliśmy pa-
nowała bardzo rodzinna at-
mosfera. Działo się wiele, 
choć praca była bardzo cięż-
ka, ale każde imieniny, każde 
urodziny, wszystkie uroczy-
stości były przez nas celebro-
wane. Niestety w 2005 r. fa-
bryka przestała istnieć, ale po 

kilku latach podjęliśmy de-
cyzję, żeby każdego roku or-
ganizować takie spotkania, 
w okolicach dnia św. Cecylii, 
patronki muzyki i lutników 
– opowiada Krzysztof Wę-
grzyn, były pracownik Dol-
nośląskiej Fabryki Lutniczej.

– Takie spotkanie to wspa-
niała rzecz, bo możemy się 
wszyscy spotkać, a na co 
dzień nie ma na to czasu. To 
okazja do wspólnej zaba-
wy i śpiewów oraz do wspo-
mnień. Podczas pracy w De-
filu zyskałem wielu kolegów, 

koleżanek i przyjaciół i jeste-
śmy bardzo zżyci ze sobą. Dla 
mnie ta praca to wielka pasja 
– mówi Tadeusz Jasiurkowski, 
były pracownik Defilu.

W trakcie spotkania roz-
dano wszystkim uczestnikom 
śpiewniki, a orkiestra dała po-

pis swoich możliwości i moż-
liwości instrumentów wypro-
dukowanych w Defilu.

– Spotykamy się w ten spo-
sób od ponad 10 lat, w tym ro-
ku po raz pierwszy jesteśmy 
w ratuszu. Pracowałem w fa-
bryce tylko przez 14 lat. To 
przepiękna praca, gdyż nasze 
dzieła cieszą ucho, ale rów-
nież oko – dodaje Węgrzyn.

Od 5 lat w organizacji spot-
kań lutnikom pomaga lubiń-
ski Ośrodek Kultury Wzgórze 
Zamkowe (dziś Muzeum Hi-
storyczne). Za każdym razem 
cieszą się one sporą popular-
nością.

– Zarówno dla nas, jak 
i dla osób, które przychodzą 
na te spotkania to możliwość 
wymiany wspomnień. Dla 
młodszego pokolenia, któ-

re pamięta Defil jako dzie-
ci, to dobry sposób na po-
znanie historii naszego mia-
sta, bo ewidentnie ten zakład 
to spory element tej historii. 
Wiele osób przyjechało z ca-
łego kraju do Lubina, żeby 
pracować specjalnie w tej fa-
bryce. Warto o tym pamię-
tać, a te osoby chcą się dzielić 
swoimi opowieściami, więc 
jest to dobra okazja, żeby do-
wiedzieć się więcej na ten te-
mat – wyjaśnia Olga Spiak 
z Muzeum Historycznego 
w Lubinie.

Przed spotkaniem w ratu-
szu byli pracownicy Defilu 
i lutnicy wzięli udział w oko-
licznościowej mszy św. w koś-
ciele pw. Najświętszego Serca 
Pana Jezusa.

Mateusz Bensz

Fo
t. 

Sz
ym

on
 K

w
ap

iń
sk

i

Łącznie odbyło się 14 po-
kazów solowych, grupo-

wych oraz w duecie

Fo
t. 

M
at

eu
sz

 B
en

sz

W trakcie spotkania rozdano wszystkim uczestnikom 
śpiewniki, a orkiestra dała popis swoich możliwości 

i możliwości instrumentów wyprodukowanych w Defilu
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Qczaj dał zastrzyk  
pozytywnej energii
»» Ponad 400 pozytywnie zakręconych osób pojawiło się na wspólnym tre-

ningu w hali Regionalnego Centrum Sportowego. Wśród obecnych domino-
wała oczywiście płeć piękna, choć znalazło się też kilku panów. Nic dziwnego, 
bo gościem specjalnym był Daniel Kuczaj, czyli jeden z najpopularniejszych 
kulturystów i trenerów personalnych w Polsce. Gwiazda z charakterystycznym 
dla siebie poczuciem humoru poderwała wszystkich do ćwiczeń.

Najpierw był koszykar-
ski camp z udziałem Marci-
na Gortata, później trening 
z Ewą Chodakowską współ-
organizowany przez powiat 
lubiński. Oba te wydarzenia 
okazały się medialnym, or-
ganizacyjnym i frekwencyj-
nym sukcesem. Dlatego też 
Stowarzyszenie Lubin 2006 
i Fitarena postanowiły na 
tym nie poprzestawać i ra-
zem zorganizowały kolejną 
inicjatywę tak dużego kali-
bru. Sądząc po ogromnym 
zainteresowaniu prawdopo-
dobnie nie ostatnią. Tym ra-
zem do naszego miasta przy-
jechał znany i lubiany Daniel 
Kuczaj, aby nieco rozruszać 
mieszkańców Zagłębia Mie-
dziowego. Wejściówki na ten 
wyjątkowy trening rozeszły 
niczym świeże bułeczki – już 
kilka dni od uruchomienia 
zapisów organizatorzy mieli 
komplet chętnych.

– Utwierdzam się w prze-
konaniu, że takich eventów 
powinno być coraz więcej. Je-
stem bardzo dumny z tego, że 
Fitarena i Lubin 2006 może 
być częścią tak wielkiej, wspa-
niałej imprezy, jak ta – mówi 
Przemysław Tadla, właściciel 
Fitareny.

Zanim w hali RCS pojawił 
się długo wyczekiwany gość, 
instruktorki Fitareny przepro-
wadziły efektowną rozgrzew-
kę z elementami techniczny-

mi, jak i tańców, w tym oczy-
wiście zumby.

Gdy do podestu zbliżał się 
już Daniel Kuczaj, większość 
dziewczyn i kobiet w pierw-
szej kolejności chwyciła za… 
telefony, by zrobić zdjęcie kul-
turyście.

– Od wczoraj chodzę total-
nie naładowany, po tym jak 
od pewnej 60-letniej Graży-
ny usłyszałem, że dzięki mnie 
się rozwodzi z mężem, który 
przez wiele lat ją źle traktował. 
Za parę dni w mediach poda-
dzą, że w Polsce jest rekordo-
wa liczba rozwodów – zaczął 
żartobliwie Qczaj, wprawia-
jąc wszystkich w dobry na-
strój, który  utrzymywał się 
już do końca.  

Żarty, żartami, a trening 
treningiem. Tu znany you-
tuber nie zamierzał odpusz-
czać, zwracając dużą uwagę 
na technikę wykonywanych 
ćwiczeń. Na początek w ruch 
poszły mięśnie pośladków 
i ud, później był brzuch, ple-
cy, ramiona itd. Czasem 
tylko kilkusekundowa 
przerwa na złapanie od-
dechu i łyk wody. Jed-
nak nikomu to szybkie 
tempo nie przeszka-
dzało. Atmosfera była 
świetna, a znakomity 
humor na twarzach 
trenujących widoczny 
był gołym okiem. Sam 
prowadzący również nie 
krył zadowolenia.

– Bardzo się cieszę. Myślę, 
że gdyby można było tu za-
prosić więcej osób to pewnie 
frekwencja byłaby dużo wyż-
sza. Do-

stałem mnóstwo sygnałów, 
że zainteresowanie jest znacz-
nie większe, ale niestety takie 
są wymogi. Zapraszam na ko-
lejne imprezy z moim udzia-

łem. W największym tre-
ningu, jaki przeprowa-

dzałem, uczestniczy-
ło 3 tysiące osób. 

Czuję się tu na-
prawdę super. 
Zawsze tak 
jest, jak mam 
przed sobą lu-
dzi, jak inni 
czerpią ode 
mnie energię 

– mówi Da-
niel Kuczaj.

Trener zachę-
cił też wszystkich 

do aktywnego spę-
dzania czasu.
– Wyjdźcie z domu i za-

cznijcie się ruszać, bo inaczej 
zgnijecie na kanapach i nic 
fajnego w waszym życiu się 
nie wydarzy. Ludzie lubią 
się umartwiać, bo tak jest po 
prostu łatwiej. Żeby coś zro-
bić ze sobą, trzeba podjąć de-
cyzję i odpowiednie kroki. 
Od siedzenia tylko zdrętwie-
je tyłek. Na szczęście idzie to 
wszystko w dobrym kierun-
ku. Ważne też, żebyśmy nie 
popadli w drugą skrajność, 
czyli, żeby ludzie nie mieli 
na tym punkcie fisia – uwa-
ża Qczaj.

Szymon Kwapiński Fo
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Piękny i zapomniany – tor żużlowy w Chocianowie (część 3)

Ciekawostki  
z dawnych czasów

Podobne imprezy organizowane były także w kil-
ku innych miastach europejskich, a najpoważ-
niejszą konkurencję stanowiła Praga, gdzie za-
wody odbywały się w tym samym czasie co 
w Chocianowie. Tu widzów przyciągał Hermann 
Gunzenhauser, zaś w Pradze idolem był inny wiel-
ki sportowiec – Martin Schneeweiss z Wiednia. 
Aby poprawić frekwencję na obu imprezach pre-
zes Rudolf Jäckel po prostu zadzwonił do Pragi 
z propozycją przesunięcia terminu tamtejszych 
zawodów, co będzie korzystne dla obu miast. Ja-
kież było jego zdziwienie, gdy organizatorzy 
z wielkiej Pragi przyjęli propozycję małego mia-
steczka.
Najpoważniejsze zawody odbyły się w sierpniu 
1938 roku. Wówczas to na starcie stanęło 108 
zawodników z 11 krajów, a wśród nich nowy 
mistrz Europy – Martin Schneeweiss. To było wy-
darzenie na wielką skalę. Do 4-tysięcznego Cho-
cianowa przyjechało ponad 40 tysięcy kibiców 
z całej Europy. Na okładce jednego z tygodników 
ukazało się zdjęcie z 7 tysiącami pojazdów, a pod 
nim pytanie – „Czy to parking w Ameryce?”. I od-
powiedź – „Nie, to parking przy torze żużlowym 
w śląskim miasteczku Chocianów”. 
Zaszczytu startu z najlepszymi zawodowcami 
owych czasów dostąpili również chocianowianie: 
Kröhl i Kurt Jäckel, a w klasie amatorów, Kurt 
Thomas – syn miejscowego leśniczego. O znako-
mitej jakości i położeniu toru świadczył fakt, że 
kierowcy bardzo go sobie chwalili i chętnie po-
wracali do miejsca, które można było już chociaż-
by z tego powodu zaliczyć do trzech najlepszych 
torów żużlowych w Niemczech.
Zawody w Chocianowie wzbudzały ogromne za-
interesowanie i transmitowało je radio Wrocław 
(Breslau).

Po dojściu do władzy niemieckich nacjonalistów 
„drzazgą w oku” stała się dla nich działalność 
niezależnych automobilklubów, zrzeszających 
obywateli. Były to ADAC, AvD, DTC i NDA. 24 lip-
ca 1933 r. ich przedstawiciele pod presją podpi-
sali dokument, który przeszedł do historii moto-

ryzacji, jako „Pakt z Baden-Baden”. Jest w nim 
zapis o przekazaniu kierownictwa automobilklu-
bów w ręce nacjonalistycznego korpusu kierow-
ców NSKK (Nationalsozialistisches Kraftfahr-
korps). Gdy w końcu okazało się, że grupka za-
paleńców i założycieli klubu z Chocianowa mo-

gła oprócz sławy również odnieść wymierne ko-
rzyści – a ściślej mówiąc, otrzymać wynagrodze-
nie za swe dotychczasowe starania, 27 września 
1933 r. powstał jeden niemiecki klub o nazwie 
DDAC (Der Deutsche Automobilclub) i w ten spo-
sób niezależność ADAC została ograniczona na 
kolejne trzynaście lat.
Podstawowe dane techniczne toru:
– długość całkowita – 1200 m
– długość prostych (długich) –2 x 400 m
– długość prostych (krótkich) – 2 x 200 m
– szerokość na prostych – 10 m
– szerokość na łukach – 15 ÷ 30 m
Na torze w Chocianowie odbyły się następujące 
Międzynarodowe Zawody Żużlowe:
I – lipiec 1936: zwyciężył Sedan Graf, Hamburg, 
76 km/h,
II – 13 września 1936: Hermann Gunzenhau-
ser, Neidlingen, 88 km/h,
III –  lipiec 1937: Hans Mayer, Wiedeń, 87, km/h,
IV – wrzesień 1937: Martin Schneeweiss, Wie-
deń, 91,9 km/h,
V – maj 1938: Martin Schneeweiss, 97,2 km/h,
VI – 7 sierpnia 1938: Hermann Gunzenhauser, 
VII – wiosna 1939: zwycięzca nieznany.

Opracował  
Henryk Rusewicz

Historyczna Pocztówka (293)

Jedna z dwóch bliźniaczych ofi-
cyn pałacowych, która w tej 
chwili jest w totalnej ruinie. 
Kiedyś była tu wozownia i staj-
nia oraz mieszkania mastalerzy 
dworskich, czyli ludzi sprawu-
jących opiekę nad końmi 
w stajni. Po wojnie, do lat 
osiemdziesiątych XX w. miesz-
kali tu ludzie, a teraz…

Chocianów

Mistrz Europy i świata – Martin Schneeweiss 
z Wiednia

Okładka oficjalnego programu zawodów z 7 
sierpnia 1938 r.

Społeczna 
lodówka w I LO
��Uczniowie I Liceum 

Ogólnokształcącego or-
ganizują wymiany ubrań 
oraz żywności i w ten spo-
sób dbają o środowisko. 
O tym, jak bardzo jest to 
ważne mówił im również 
założyciel Recykling-Lu-
bin, Konrad Niedźwiecki. 
Przez niecały miesiąc jego 
facebookowa grupa zy-
skała około 3 tys. sympa-
tyków i jest to jedna 
z metod do ograniczenia 
produkcji śmieci.

Konrad Niedźwiecki 
jest absolwentem I  LO. 
W czasie swojej prelekcji 
opowiadał o stworzonej 
niedawno grupie oraz 
o zaletach recyklingu.

– Oprócz tego, że zmie-
niamy tok rozumowania 
ludzi na temat kupowania 
oraz tego, że nie wszystko 
trzeba wyrzucać do śmie-
ci i może zyskać drugie ży-
cie, ważne jest również, 
żeby ludzie wiedzieli, że 
recykling to nie tylko se-
gregowanie odpadów. 
Może on dotyczyć także 
ubrań, mebli i wielu in-
nych. Ciekawym przykła-
dem są wypalone świe-
ce, które wszyscy wyrzu-
camy do śmieci, a na na-
szej grupie ktoś napisał, 
że właśnie z takich świec 
może zrobić coś pożytecz-
nego. Dzięki temu wspól-
nie przyczyniamy się do 
zredukowania produkcji 
odpadów. To pierwsze te-
go typu spotkanie z ucz-
niami, ale jestem chętny, 
aby prezentować te treści 
większej liczbie lubinian – 
mówi Konrad Niedźwie-
cki, moderator Recykling-
-Lubin.

Uczniowie o  proble-
mach związanych ze eko-
logią rozmawiają podczas 
szkolnych zajęć.

– Współczesne pokole-
nie ma świadomość tego, 
jak ważny jest to temat. Bie-

rzemy udział w młodzieżo-
wych strajkach klimatycz-
nych. W szkole odbyła się 
także „Po-dzielnia”. Akcja 
polegała na tym, że ucznio-
wie przynosili niepotrzeb-
ne im rzeczy, a następnie 
mogli z zebranych wziąć 
te, które przynieśli inni – to 
inicjatywa podobna do tej 
internetowej. Jednym z na-
szych obecnych pomysłów 
jest społeczna lodówka na 
żywność, która niedaw-
no stanęła w szkole. Chce-
my, żeby i to działanie się 
przyjęło wśród uczniów, 

ale jesteśmy otwarci i mo-
że włączą się do niego rów-
nież mieszkańcy Lubina – 
zachęca Igor Lech – prze-
wodniczący samorządu 
uczniowskiego w I Liceum 
Ogólnokształcącym w Lu-
binie.

W trakcie lekcji ucznio-
wie prowadzą dyskusję na 
temat konsumpcjonizmu, 
oglądają filmy o podobnej 
tematyce lub odwiedzają 
ich goście.

– To ważne działania, 
bo jako społeczeństwo za-
goniliśmy się w wielu spra-
wach. Jeżeli nie będziemy 
zwracać uwagi na proble-
my współczesnego świa-
ta, to możemy w pewnym 
momencie dotknąć ja-
kiejś ściany. Rozmawiam 
na ten temat z młodzieżą 
i czuję wsparcie. Ważne, 
żeby zrozumieć, że ubra-
nie na wiele okazji tej sa-
mej rzeczy nie jest niczym 
złym. Można przecież coś 
pożyczyć, uszyć czy odno-
wić ubranie. Mam nadzie-
ję, że ta idea będzie przy-
świecała moim uczniom 
– dodaje Joanna Marci-
niszyn, nauczyciel w I LO 
w Lubinie.

Mateusz Bensz

Konrad Niedźwiecki 
w czasie swojej prelekcji 
opowiadał o stworzonej 
niedawno grupie oraz 
o zaletach recyklingu
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Ścinawskie Nowy i bezpieczny 
plac zabaw 
��Z początkiem listopada za-

kończyły się prace związane 
z budową nowego placu za-
baw przy Zespole Szkolno-
-Przedszkolnym w Ścinawie. 
Obiekt dedykowany jest 
najmłodszym i znajduje się 
na terenach zielonych 
w bezpośrednim sąsiedz-
twie przedszkola. 

Zadanie na zlecenie ści-
nawskiego samorządu zreali-
zowała firma Free Kids s. c. A. 
Gąsiorek, Z. Andruszewski, 
wyłoniona w postępowaniu 
przetargowym. Wykonawca 
zdemontował stare urządze-
nia, które zagrażały bezpie-
czeństwu bawiących się dzie-
ci oraz przygotował teren pod 
inwestycję. Na nowe zabawki 
i elementy wyposażenia placu 
udzielono 3-letniej gwarancji, 
ponadto zamontowane urzą-
dzenia posiadają wszelkie wy-
magane prawem atesty oraz 
certyfikaty.

– Obiekt przy przedszkolu 
wymagał szczególnego wy-
posażenia i rozplanowania, 
ponieważ jak wiemy od na-
uczycieli pracujących w pla-
cówce, zdarza się, że jednora-
zowo bawi się na nim nawet 
kilkadziesiąt dzieci, oczywi-
ście pod opieką wychowaw-
ców. Same urządzenia muszą 
być bezpieczne, a między po-
szczególnymi atrakcjami na-
leży zachować odpowiednie 
odległość. Wyposażenie pla-
cu zostało uzgodnione z pa-
niami przedszkolankami 
oraz dyrekcją Zespołu Szkol-
no-Przedszkolnego w Ścina-
wie – wyjaśnia Przemysław 
Linda, kierownik Referatu In-
westycji i Rozwoju w ścinaw-
skim magistracie.

W ramach realizacji za-
dania na placu zabaw zosta-
ło zamontowanych 16 urzą-
dzeń zabawowych: Flox rów-
noważnia modułowa z trzech 
modułów; Flox siatka; huś-
tawka wagowa podwójna 
stalowa; bujak żaglówka; 
bujak sprężynowy ryba; ze-

staw Eris 4; Flox domek; bu-
jak z grą; karuzela młynek (2 
sztuki); remiza strażacka; sto-
żek, Flox kiwak potrójny; bu-
jak kubełkowy spychacz; bu-
jak samolot; bujak sprężyno-
wy tygrys.

Wykonawca zamontował 
również dodatkowe, niezbęd-
ne wyposażenie: tablicę infor-
macyjną/regulaminową; ław-
kę z oparciem (4 sztuki); kosz 
na śmieci (2 sztuki).

– Poprzedni plac zabaw, 
hucznie otwierany i wyko-
nany w 2014 roku, więc zale-
dwie kilka lat temu, nie nada-
wał się do użytkowania już od 
jakiegoś czasu. Nietrwałe, op-
arte na konstrukcji drewnia-
nej urządzenia nie były do-
stosowane do potrzeb dzie-
ci, spróchniały i zdekomple-
towały się. Zdrowiu i bezpie-
czeństwu najmłodszych za-
grażały wypadające śruby, 
drzazgi i gwoździe. O nowe 
miejsce do zabawy wniosko-
wała również dyrekcja szko-
ły, taką potrzebę zgłasza-
li także rodzice przedszkola-
ków i radni, stąd decyzja o bu-
dowie nowego obiektu – do-
daje burmistrz Ścinawy Kry-
stian Kosztyła.

Wartość inwestycji zwią-
zanej z nowym placem za-
baw przy Przedszkolu Pub-
licznym w Ścinawie to kwo-
ta 199.986,56 zł.

Dodajmy, że w samej Ści-
nawie zupełnie nowe place 
zabaw, ale także parki lino-
we, czy kolejna siłownia ple-
nerowa, mają powstać w ra-
mach projektu, na który gmi-
na pozyskała blisko 9 mln zł 
dofinansowania ze środków 
unijnych. Mowa o zadaniu 
zatytułowanym: „Rewitali-
zacji Ścinawy poprzez rozwój 
terenów zieleni miejskiej”. In-
westycja w przyszłym roku 
powinna wejść w etap robót 
budowlanych i prac w terenie. 
Obecnie finalizowana jest do-
kumentacja projektowa doty-
cząca tego przedsięwzięcia.

Zygmunt Kogut

Rozstrzygnięto przetarg na 
przebudowę drogi do Dziewina! 
»» Gmina Ścinawa poinformowała o wynikach przetargu na zadanie pn.: „Rozbudowa i przebudowa 

drogi powiatowej nr 1238D na odcinku od skrzyżowania z drogą wojewódzką nr 292 do końca wsi 
Dziewin – Etap I”. Tak naprawdę chodzi o odcinek blisko 1,5 km dojazdu do tej miejscowości. 

W drugim postępowa-
niu o udzieleniu zamówie-
nia publicznego, przeprowa-
dzonym na realizację przed-
miotowej inwestycji, wpły-
nęło 6 ofert, spośród których 
najkorzystniejszą złożyło 
Przedsiębiorstwo Transpor-
towo-Budowlane Sp. z o.o. 
z Wrocławia. Na mocy za-
wartego wcześniej porozu-
mienia ścinawski samorząd 
będzie pełnił funkcję inwe-
stora zastępczego, reprezen-
tując powiat lubiński, który 
pozyskał na zadanie ponad 
1 mln zł z Funduszu Dróg 
Samorządowych.

Etap I inwestycji zakła-
da przebudowę i rozbudowę 
drogi powiatowej na odcin-
ku dokładnie 1320 metrów, 
w istniejącym pasie drogo-
wym, zgodnie z opracowa-
ną dokumentacją. W termi-
nie do 31 sierpnia przyszłego 
roku powstanie więc zupeł-
nie nowy dojazd do Dziewi-
na: od skrzyżowania z drogą 
wojewódzką 292 do boiska 
na początku wsi.

Powiat  lubińsk i , 
w uzgodnieniu ze ścinaw-
skim samorządem, wystą-
pił w kwietniu br. o wspar-
cie z Funduszu Dróg Samo-
rządowych dla opisywane-

go zadania. We wrześniu 
Dolnośląski Urząd Woje-
wódzki we Wrocławiu po-
dał listę gmin i powiatów, 
którym zostało przyznane 
wsparcie. Na 31. miejscu za-
mieszczono zadanie opisa-
ne jako: „Przebudowa dro-

gi powiatowej nr 1238D na 
odcinku od skrzyżowania 
z drogą wojewódzką 292 do 
końca wsi Dziewin – Etap I”, 
z kwotą dotacji na poziomie 
1.073.340,00 zł.

– Nie ulega wątpliwości, 
że powiatowa droga do Dzie-
wina wymaga komplekso-
wej przebudowy. Prowadzo-
ne dotychczas działania na-
prawcze były doraźne i nie 
rozwiązywały problemów 
z nawierzchnią oraz szero-
kością jezdni. Starostwo po-
zyskało na wskazany przez 
naszą gminę odcinek środki 
zewnętrzne. Warto nadmie-
nić, że dysponujemy już go-
towym projektem budowla-
nym na całość powiatówki, 
która przebiega przez wieś, 
ale aktualnie realizowana 
będzie tylko część w obsza-
rze niezabudowanym, nie-
objęta projektem kanalizacji. 
Zatem do końca przyszło-
rocznych wakacji, a jeżeli wa-
runki pogodowe pozwolą to 
wcześniej, powstanie blisko 
1,5 km zupełnie nowej dro-
gi dojazdowej do Dziewina 
– informuje burmistrz Ścina-
wy Krystian Kosztyła.

Umowa z wykonawcą – 
Przedsiębiorstwem Trans-
portowo-Budowlanym Sp. 
z o.o. z Wrocławia zosta-

nie podpisana na początku 
grudnia br.

W trakcie realizacji in-
westycji to ścinawski samo-
rząd współpracował będzie 
z wykonawcą, pełniąc nad-
zór nad robotami. Dokład-
nie na tej samej zasadzie 
prowadzono w minionym 
roku przebudowę ulicy Leg-
nickiej w Ścinawie, wów-
czas formalnie to powiat lu-
biński, jako beneficjent rzą-
dowej dotacji, płacił i finan-
sował zadanie, ale inwesto-
rem zastępczym była gmina.

To nie koniec dobrych 
informacji dotyczących in-
westycji na drogach powia-
towych przebiegających 
przez gminę Ścinawa, albo-
wiem lubińskie starostwo 
rozstrzygnęło już przetar-
gi na generalne remonty in-
nych dwóch odcinków jezd-
ni: w Tymowej, gdzie w cen-
trum miejscowości nową na-
wierzchnię asfaltową zyska 
1 km drogi, a także pomię-
dzy wsiami Miłosna i Red-
lice, tam również położony 
będzie nowy asfalt na dłu-
gości 2,5 km. O tych nadzo-
rowanych i realizowanych 
przez powiat lubiński zada-
niach w szczegółach poin-
formujemy niebawem.

Zygmunt Kogut

Tak wygląda no-
wy plac zabaw
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Etap I inwestycji zakłada przebudowę i rozbudowę drogi powiatowej 
na odcinku dokładnie 1320 metrów, w istniejącym pasie drogowym
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Sukcesy Tartanowców
��Dobre występy na ogólno-

polskich oraz dolnośląskich 
parkietach zanotowali mi-
łośnicy siatkówki z Tartan 
Volley Team. 

Najpierw naszych siatka-
rzy czekał Puchar Polski Ama-
torów w Wieliczce, gdzie roze-
grali sześć spotkań w dwa dni 
oraz po emocjonującym fina-
le musieli uznać wyższość ry-
wali, przegrywając po tie-bre-
aku.

– Kolejny nasz turniej orga-
nizowany przez Eagle Sport, 
o którym możemy wypowia-
dać się w samych superlaty-
wach. Wysoki poziom spor-
towy, ciekawa lokalizacja roz-
grywania zawodów. Daliśmy 
z siebie 100%, niewiele brako-
wało, a to my cieszylibyśmy 
się po ostatnim gwizdku sę-
dziego – podsumowuje przyj-
mujący Krzysztof Golis.

Kolejny weekend to Dol-
nośląskie Finały LZS. W po-
przednich dwóch edycjach 
Tartanowcy stawali na po-
dium. W 2017 wywalczyli 
brąz, zaś w 2018 srebro. Po-
mimo odczuwalnych bra-
ków kadrowych na tym tur-
nieju, jeszcze mocniej się zmo-
tywowali i po trzech spotka-
niach w grupie nie stracili na-
wet seta. Finał to pełen dra-
maturgii siatkarski dreszczo-
wiec. W pierwszym secie wy-
grana Tartanu, drugi pada łu-
pem trzecioligowców ze Śro-
dy Śląskiej. Tie-break to po-
tężne ataki, długie wymia-
ny i emocjonująca końców-
ka, w której lubinianie prze-
grywając 11:14 odwrócili lo-
sy spotkania, wygrali 23:21. 
Statuetkę MVP otrzymał li-
der zespołu grający na pozycji 
środkowego Paweł Szabelski. 

Misz

Trzy punkty z Suwałk
»» Na taki rezultat czekali zarówno zawodnicy, jak i kibice. W Suwałkach lubinianie rozegrali ósmą 

serię spotkań z podopiecznymi Andrzeja Kowala. Cuprum Lubin pokonało rywali 3:0!
Przyjmujący Bartło-

miej Lipiński otworzył wy-
nik meczu, a po chwili dru-
gi punkt siatkarze Cuprum 
wywalczyli po zablokowa-
niu na skrzydle przyjmują-
cego Kevina Klinkenberga. 
Goście grali bardzo pewnie, 
wygrywając 12:25. 

Drugi set z początku był 
nieco wyrównany, ale z cza-
sem ekipa Marcelo Froncko-
wiaka uzyskała prowadze-
nie, którego nie oddała do 
końca tej części meczu, wy-
grywając z rywalami z Su-
wałk 21:25. 

Trzeciego seta od skutecz-
nego bloku rozpoczęli goście. 
Po chwili po błędzie włas-
nym ekipy gospodarzy, Cu-
prum Lubin prowadziło 0:2. 
Po chwili kilka błędów po 
stronie przyjezdnych i lepszy 
atak Suwałk plus as serwiso-
wy Klinkenberga, pozwolił 
ekipie Andrzeja Kowala na 
prowadzenie. Walka była 
zacięta i ponownie Cuprum 
objęło prowadzenie, ale tym 
razem nie oddało go do koń-
ca seta, uzyskując upragnio-
ne 3 punkty.

Mariusz Babicz

 8. kolejka PlusLigi, �  
 Hala OSiR w Suwałkach�

 MKS Ślepsk Malow Suwałki�  
 – Cuprum Lubin �  
� 0:3 (12:25, 21:25, 22:25)

MVP meczu: Jakub Ziobrowski (Cu-
prum Lubin)

MKS Ślepsk Malow Suwałki: 
Szwaradzki, Siek, Skrzypkowski, Klin-
kenberg, Szerszeń, Bołądź, Takvam, 
Rudzewicz, Rohnka, Sapiński, Gon-
ciarz, Tuaniga, Libero: Filipowicz, Stań-
czak.

Cuprum Lubin: Lipiński, Marusz-
czyk, Zawalski, Gorzkiewicz, Zio-
browski, Dvoranen, Biegun, Smoliń-
ski, Rodrigues, Sacharewicz, Doma-
gała, Morozow, Libero: Gruszczyński, 
Makoś.

Miedziowe Lisy 
pewnie poko-

nały ekipę An-
drzeja Kowala
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Amatorzy siatkówki z naszego miasta zano-
towali dobre występy na arenie krajowej
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Miedziowe w kadrze A i B
Piłkarki ręczne Metraco Zagłębia 
Lubin otrzymały powołania do re-
prezentacji Polski. Miedziowe zna-
lazły się zarówno w pierwszej ka-
drze, jak i kadrze B. Łącznie powo-
łania otrzymało aż dziewięć szczy-
piornistek z Lubina.
W kadrze A znalazły się skrzydłowe: 
Kinga Grzyb, Adrianna Górna i Da-

ria Zawistowska. Powołania do ka-
dry B otrzymały: Małgorzata Bukla-
rewicz, Emilia Galińska, Monika Ma-
liczkiewicz, Patrycja Noga, Zuzanna 
Ważna i Kinga Stanisławczyk.
Konsultacja szkoleniowa obu kadr 
odbędzie się w Kielcach od 9 do 12 
grudnia.

LL

Panczenistki  
na Pucharze Świata
��Na Arenie Lodowej w To-

maszowie Mazowieckim 
uzyskały bardzo dobry wy-
nik na dystansie 500 m. Wy-
chowanki MKS Cuprum Lu-
bin Kaja Ziomek i Andżelika 
Wójcik mają za sobą start 
w Pucharze Świata. Na tafli 
swoje umiejętności prezen-
towała także Natalia Czer-
wonka.

Za nami wielkie święto 
łyżwiarstwa szybkiego w To-
maszowie Mazowieckim. 
Przez kilka dni najlepsi pan-
czeniści z całego świata ry-
walizowali o laury podczas 
Pucharu Świata. W grupie 
B na dystansie 500 m wyso-
ko uplasowały się lubinian-
ki Kaja Ziomek i Andżelika 
Wójcik.

– Pięćset metrów w Toma-
szowie dla mnie było niesa-
mowicie udane. Najszybszy 
czas otwarcia w tym sezonie, 
a tak naprawdę drugi w życiu. 
Czwarte miejsce za takimi za-
wodniczkami było dla mnie 
jak zwycięstwo. Mistrzyni 
świata i dwie medalistki olim-
pijskie. Jeszcze w zeszłym se-
zonie różnica czasów mo-
ich do nich była zdecy-
dowanie większa, te-
raz już się zbliżam, 
jeżdżę coraz szybciej, 
co mnie bardzo cieszy. 
Jeszcze niestety nie uda-
ło mi się wejść do grupy 
A, ale liczę na to, że na na-
stępnym Pucharze Świata już 

tak się stanie. Teraz krótki od-
poczynek w domu i zaczyna-
my obóz w Tomaszowie Ma-
zowieckim, a w sobotę wyla-
tujemy na trzecią edycję Pu-
charu Świata do Kazachstanu 
– komentuje Kaja Ziomek, lu-
bińska panczenistka.
 500nm Ladies Division B�
1. Vanessa Herzog (AUT) � 38.038
2. Miho Takagi (JPN) � 38.428
3. Jorien ter Mors (NED) � 38.442
4. Kaja Ziomek (POL) � 38.816
5. Irina Kuznetsova (RUS) � 38.933
6. Angelika Wójcik (POL) � 39.148

Natalia Czerwonka za-
jęła 16. miejsce w rywali-
zacji w grupie A na 1500 
metrów podczas ostatnie-
go dnia zawodów Pucharu 
Świata w łyżwiarstwie szyb-
kim w Tomaszowie Mazo-
wieckim, a wcześniej w biegu 
drużynowym z Karoliną Bo-
siek i Karoliną Gąsecką upla-
sowała się na piątej pozycji.

MISZ
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Kaja Ziomek 
wypadła bar-

dzo dobrze 
w Tomaszo-

wie Mazo- 
wieckim

Miedziowi  
z ważną wygraną
��Szczypiorniści Zagłębia 

zanotowali ważne zwycię-
stwo z bezpośrednim rywa-
lem w walce o ósemkę, 
zwyciężając Torus Wybrze-
że Gdańsk 24:19 (12:10). 
Znakomity mecz rozegrał 
bramkarz miedziowych 
Marcin Schodowski. Lubi-
nianie przełamali passę me-
czów bez wygranej i wrócili 
do pierwszej ósemki.

W 11. minucie oba ze-
społy miały po dwie bram-
ki i w pierwszym kwadran-
sie właśnie remis najczęś-
ciej widniał na tablicy wy-
ników. Lubinianie wyszli 
na dwie bramki – 6:4, ale 
znów nie potrafili odsko-
czyć rywalom. Pięć minut 
przed końcem pierwszej po-
łowy był kolejny remis, tym 
razem 9:9 i o czas dla swo-
jej drużyny poprosił Bar-

tłomiej Jaszka. Miedziowi 
częściej byli na prowadze-
niu, jednak w decydujących 
momentach nie potrafili po-
stawić kropki nad „i”, przez 
co rywale zmniejszali stra-
ty. W samej końcówce go-
spodarze zagrali już uważ-

niej i skuteczniej, dzięki cze-
mu do przerwy prowadzi-
li 12:10.

Gospodarze w końcu wy-
szli na 3-bramkowe prowa-
dzenie. 13:10 było po atomo-
wym rzucie Romana Chy-
chykalo. Osiem minut po 

zmianie stron o czas popro-
sił szkoleniowiec gości, gdyż 
Zagłębie zaczęło się rozpę-
dzać. Bardzo duży udział 
miał w tym Marcin Schod-
kowski, który bronił na po-
ziomie 60%! 

Wybrzeże się stara-
ło, ale to Zagłębie nada-
wało ton grze i prowadzi-
ło 3-4 bramkami. Dziesięć 
minut przed końcem było 
20:15 dla gospodarzy, któ-
rzy mieli wszystko w swo-
ich rękach… i głowach. Lu-
binianie nie wypuścili szan-
sy na wygraną i grali swoje 
do końcowej syreny. Zagłę-
bie zwyciężyło zasłużenie, 
prowadząc przez niemal ca-
łe spotkanie.

– Bardzo dobrze czułem 
się dzisiaj w bramce i chyba 
można powiedzieć, że ten 
mecz był jednym z najlep-
szych, jeśli nie najlepszym 
moim w barwach Zagłę-
bia. Gratulacje należą się też 
chłopakom, którzy w obro-
nie wykonali kawał dobrej 
roboty. Bardzo im za to dzię-
kuję – mówi Marcin Scho-
dowski.

Łukasz Lemanik

 SUPERLIGA PIŁKI RĘCZNEJ MĘŻCZYZN�

Lp. Nazwa drużyny M Zw P Rw Rp Zd St Zd-St P_Zd P_St

1. ORLEN Wisła Płock 12 12 0 0 0 350 253 97 36 0

2. PGE VIVE Kielce 13 12 1 0 0 466 319 147 36 3

3. NMC Górnik Zabrze 12 10 2 0 0 346 303 43 30 6

4. Gwardia Opole 12 9 3 1 0 345 326 19 26 10

5. Azoty-Puławy 12 7 5 0 1 350 322 28 22 14

6. Energa MKS Kalisz 12 7 5 0 0 324 327 -3 21 15

7. Sandra Spa Pogoń Szczecin 12 6 6 0 0 318 335 -17 18 18

8. MKS Zagłębie Lubin 13 5 8 0 0 343 374 -31 15 24

9. Torus Wybrzeże Gdańsk 13 5 8 0 0 317 368 -51 15 24

10. KS SPR Chrobry Głogów 12 3 9 0 1 312 334 -22 10 26

11. Piotrkowianin Piotrków Trybunalski 13 3 10 0 0 358 380 -22 9 30

12. MMTS Kwidzyn 12 3 9 0 0 281 330 -49 9 27

13. Grupa Azoty Tarnów 12 3 9 1 0 282 358 -76 8 28

14. SPR Stal Mielec 12 1 11 0 0 290 353 -63 3 33

 MKS Zagłębie Lubin – Torus Wybrzeże Gdańsk � 24:19 (12:10)

MVP meczu: Marcin Schodowski (Zagłębie)
Zagłębie: Schodowski, Bartosik, Wiącek – Stankiewicz 3, Mrozowicz, Pawlaczyk, Gębala 4, Sroczyk 2, Tokaj 4, Pietruszko 1, 
Marciniak 2, Hajnos 2, Kupiec, Adamski, Drobiecki 2, Chychykalo 4.
Torus Wybrzeże: Chmieliński, Witkowski – Powarzyński 1, Oliveira 2, Pieczonka, Bednarek, Sulej, Prymlewicz 3, Papaj 4, Ko-
marzewski 1, Wróbel 5, Salacz 2, Adamczyk, Gajek, Janikowski 1, Didyk.

Fo
t. 

Pa
w

eł
 A

nd
ra

ch
ie

w
ic

z

Lubinianie przełamali pas-
sę meczów bez wygranej 
i wrócili do pierwszej 
ósemki
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Górnicze starcie  
dla lubinian!
»» W ramach 17. kolej-

ki PKO BP Ekstraklasy 
KGHM Zagłębie Lubin 
wygrało z Górnikiem 
Zabrze 2:0. Bramki 
zdobyli Damjan Bohar 
oraz Bartosz Białek.

W 12. minucie zza po-
la karnego uderzył Filip Sta-
rzyński, a jego strzał z tru-
dem obronił Martin Chudy. 
Na dobitkę zdecydował się 
Damjan Bohar, ale okazało 
się, że był na pozycji spalonej. 
Dwie minuty później po do-
środkowaniu Filipa Starzyń-
skiego głową uderzał Lubo-
mir Guldan, ale piłka wylą-
dowała na poprzeczce. W 19. 
minucie niezawodny w tym 
sezonie duet Živec – Bohar 
daje prowadzenie miedzio-
wym. Ten pierwszy dogry-
wa w pole karne, a drugi mi-
ja trzech obrońców i trafił do 
siatki gości. Reszta pierwszej 
połowy zdecydowanie pod 
dyktando Zagłębia, jednak 
bez konkretnych sytuacji 
bramkowych.

W 49. minucie świetną 
interwencją w obronie po-
pisał się Lubomir Guldan, 
czym uchronił Zagłębie 
przed stratą gola. W 60. mi-
nucie meczu po rzucie wol-
nym, futbolówkę wywalczył 
Damian Oko, a jego podanie 
na bramkę zamienił wycho-

wanek Zagłębia – Bartosz 
Białek. W 76. minucie z dy-
stansu uderzał Filip Starzyń-
ski, jednak dobrą interwen-
cją popisał się golkiper Za-
brza – Martin Chudy. W 85. 
minucie bramkarz zabrzan 
po raz kolejny uratował swo-
ją ekipę, tym razem po strza-
le Patryka Szysza. 

Z całego przebiegu me-
czu należy pochwalić obro-
nę miedziowych, która nie 
dopuściła zabrzan do żad-
nej sytuacji bramkowej. 
W następnej kolejce mie-
dziowi podejmą w Białym-
stoku miejscową Jagiellonię.

Piotr Fortuna
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Nie będzie  
już reprezentował 
miedziowych barw
��Mateusz Kuchta nie jest 

już zawodnikiem KGHM Za-
głębia Lubin. Umowa 23-let-
niego bramkarza została 
rozwiązana za porozumie-
niem stron.

Urodzony w Katowicach 
golkiper w 2018 roku trafił do 
Lubina z Odry Opole, gdzie 
przebywał na wypożyczeniu. 
W miedziowym klubie ry-
walizował o miejsce w skła-
dzie z Piotrem Leciejewskim, 
Konradem Forencem i Domi-
nikiem Hładunem, choć miał 
niewiele szans na pokazanie 
swoich umiejętności w senio-
rach. 

Przez ten czas rozegrał jed-
no spotkanie w ramach roz-
grywek Pucharu Polski i 16 
meczów w barwach trzecioli-
gowych rezerw, gdzie ośmio-
krotnie zachowywał czyste 
konto.

MISZ

Rywalizacja pełna emocji
��Za nami kolejny turniej 

z cyklu „Pingpongowe sobo-
ty”. Do rywalizacji przystą-
piło 36 zawodników, spo-
śród których wyłoniono 
zwycięzców w dwóch kate-
goriach.

W  kategorii młodzież 
szkolna najlepszy okazał się 
Jakub Chowaniec. Drugie 
miejsce zajęła Martyna No-
ga, trzecie Maciek Pielech, 
a czwarta lokata przypadła 
Jakubowi Markowskiemu.

W kategorii dorośli na naj-
wyższym stopniu podium 
stanął Tomasz Pruszczyk. 
Jako drugi zawody zakoń-
czył Franciszek Kędra, trzecie 
miejsce należało do Jarosława 
Eric Levina, a czwarty okazał 
się Sebastian Zając.

– Wszystkim uczestnikom 
gratulujemy i zapraszamy na 
kolejny turniej, który zapla-
nowano na 14 grudnia – mó-
wi Krzysztof Łachowski, pre-
zes TS Zagłębia Lubin.
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Urodzony w Katowicach golkiper 
w 2018 roku trafił do Lubina z Od-
ry Opole
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Do rywalizacji przystąpiło 
36 zawodników

Miedziowi pokonali ekipę  
Marcina Brosza 2:0

 KGHM Zagłębie Lubin – Górnik Zabrze � 2:0 (1:0)

Bramki: 1:0 Damjan Bohar 18’, 2:0 Bartosz Białek 60’
KGHM Zagłębie: 12. Konrad Forenc – 44. Alan Czerwiński, 2. Bartosz Kopacz, 33. 
Ľubomír Guldan, 3. Saša Balić (46, 55. Damian Oko) – 7. Saša Živec, 24. Jakub Tosik 
(51, 17. Patryk Szysz), 99. Bartosz Slisz, 18. Filip Starzyński, 39. Damjan Bohar – 21. 
Bartosz Białek (81, 8. Łukasz Poręba).
Górnik: 84. Martin Chudý – 3. Boris Sekulić, 2. Przemysław Wiśniewski, 5. Paweł 
Bochniewicz, 64. Erik Janža – 7. David Kopacz, 22. Szymon Matuszek (69, 44. Filip 
Bainović), 23. Mateusz Matras (46, 20. Daniel Ściślak), 9. Jesús Jiménez, 11. Ishma-
el Baidoo (46, 10. Łukasz Wolsztyński) – 17. Igor Angulo.
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»» Reprezentacja Polski w piłce halowej ma za sobą niezwykłe, pełne emocji 
spotkanie z reprezentacją Serbii. W hali Regionalnego Centrum Sportowego 
biało-czerwoni historycznie pokonali ekipę z Bałkanów 4:1!

Na starcie trzeba podkre-
ślić, że Lubin, choć nie jest 
centrum futsalowych rozgry-
wek, to przywiódł na trybu-
ny hali RCS liczne grono ki-
biców. 

Jako pierwsi ze zdobyczy 
bramkowej cieszyli się jed-
nak Serbowie. Stefan Rakić 
strzałem w krótki róg poko-
nał golkipera Polski w 2. mi-
nucie meczu. Michał Kału-
ża nie miał wiele do powie-
dzenia między słupkami na-
szej reprezentacji. Do prze-
rwy wynik nie uległ zmia-
nie, ale za to po solidnej ana-
lizie w przerwie meczu, na 
druga połowę Orły Błażeja 
Korczyńskiego wyszły niesa-
mowicie odmienione. Kapi-
tan reprezentacji Polski Mi-
chał Kubik dał rezultat remi-
sowy. Koledzy z kadry poszli 
za ciosem. Kilka minut póź-

niej na 2:1 gola zdobył zawod-
nik Clearex Chorzów – Miko-
łaj Zastawnik. Trzecia bram-
ka to popis Tomasza Liteckie-
go, który zdecydował się na 
strzał z dystansu i przyniosło 
to konkretny rezultat w posta-
ci bramki. Kropkę nad i posta-
wił Michał Marek. 

– Ostatnio dużo trenowa-
liśmy nad sprawami taktycz-

nymi, ale też wskazówki prze-
kazane w przerwie pomogły 
nam w drugiej połowie. Sku-
teczność też była większa. Te-
raz skupiamy się na sobie, na 
naszej grze i chcemy wygrać 
turniej preeliminacyjny do 
mistrzostw Europy– mówi 
dla portalu łaczynaspiłka.pl 
Michał Kubik.

Mariusz Babicz

Lubin szczęśliwy  
dla biało-czerwonych 

 Polska – Serbia � 4:1 (0:1)
Bramki: Kubik 34, Zastawnik 37, Lutecki 40, Marek 40 – Rakić 2
Polska: 1. Michał Kałuża – 6. Piotr Łopuch, 7. Mikołaj Zastawnik, 9. Tomasz Lutecki, 
13. Tomasz Kriezel – 12. Michał Widuch, 2. Michał Kubik, 4. Karol Czyszek, 5. Robert 
Gładczak, 8. Dominik Solecki, 10. Sebastian Leszczak, 11. Piotr Pietruszko, 14. Michał 
Marek, 15. Sebastian Wojciechowski
Serbia: 12. Jakov Vulić – 3. Strahinja Petrov, 4. Stefan Rakić, 7. Dragan Tomić, 10. Ve-
roljub Vukadinović – 1. Nemanja Momćilovic, 2. Ninoslav Aleksić, 5. Nikola Matijević, 6. 
Denis Ramić, 8. Darko Ristić, 11. Milos Simić, 13. Milos Stojković, 14. Pavle Pesić, 15. 
Marko Radovanović
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